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DODATEK PARAFJALNY
Jednajcie prenumeratorów 

prasy katolickiej.
do TYGODNIKA „NIEDZIELA”

Parafja Wniebowzięcia Najświętszej Marji Panny.
Apostołem bądź, 

nietylko czytelnikiem.

Porządek nabożeństw
w Kościele Paraljalnym

Wnieb. Nafśw. Marji Panny.
Niedziela XIX po Świątkach (27 X).

g. 6. Prymarja — ks. Kiwacz, nauka 
— ks. Jung.

g. 8 Msza św. z nauką dla Soda- 
licji Pań — ks- Dr. Chomrański.

g. 9,30. Msza św. z nauką dla szkół — 
ks. Lopaciński.

g. 11. Suma — z Wyst. Najśw. Sakr, 
ks. kanonik Jankowski, kazanie ks. prof. 
Ługowski.

g. 12,30. Msza św. z nauką — ks. prof. 
Giebartowski.

g. 9 W Hucie Milowice Msza św. z 
nauką — ks. Jung.

g. 15,30. Nabożeństwo różańcowe — 
ks. Lopaciński, kazanie — ks. Kiwacz.

Od g. 18 dnia 26 X do g. 18 dnia 
2 XI dyżury pełni ks. Kiwacz.

Komunikaty.
I. W niedzielę o godz. 10,30 Suma 

z wys'awieniem N. Sakramentu i kaza­
niem. Po sumie wyruszy pochód religijny 
z Krzyżem, sztandarami, obrazami, orkie­
strą ulicami następującemi: Prez. Mościc­
kiego, Sienkiewicza, Piłsudskiego i 3-go 
Mija do kościółka Ń. Serca Jezusowego, 
gdzie nazewnątrz kościółka wygłosi oko­
licznościowe przemówienie ks. prof. Łu­
gowski poczem odczytana będzie Litanja 
do N. Serca Jezusowego oraz akt poświę­
cenia rodzaju ludzkiego. Po przemówieniu 
wszyscy odśpiewają unisono „My chcemy 
Boga“, i pochód ulicami Małachowskiego, 
Mościckiego powróci do kościoła, gdzie 
po odśpiewaniu „Boże coś Polskę" zostanie 
rozwiązany.

II. Chór kościelny par. Wnieb. N.M.P. 
odśpiewa przy kościółku „Króluj nam 
C h r y s t e“.

III. Pieśni podczas pochodu będą śpie­
wane: 1) Kto się w opiekę... 2) Serdeczna 
Matko 3) Po górach dolinach 4) Gwiazdo 
śliczna wspaniała. Pieśni proszę mieć 
przygotowane, aby zgodnie śpiewać:

IV. Prosimy nabywać nalepki i okna 
iluminować.

V. Aby pochód ten wypadł jaknaj- 
okazalej i najświetniej, i by pokazać in­
nym, jak silną jesteśmy Armją Chrystu­
sową — Zarząd P. A. K. prosi, by wszy­
stkie organizacje katolickie i społeczne ze 
sztandarami wzięły udział w tym pochodzie.

VI. O g. 15,30 Nabożeństwo różańco­
we, w czasie którego na rozpoczęcie „Ty­
godnia Miłosierdzia" będzie wygłoszone 
okolicznościcwe kazanie.

VII. O g. 17-ej odbędzie się ku Czci 
Chrystusa Króla Akademja, na program 
której złożą się: 1) Hymn. 2) Zagajenie
3) Referat, który wygłosi p. Dr. Popław­
ski z Radomska 4) Chór kościelny. 5) De­
klamacja. 6) Śpiew—solo. 7) Trio—skrzyp­
ce, wiolonczela, foitepian. 8) Słowo końco­
we — ks. kan. Jankowski. 9) My chcemy 
Boga i Boże coś Polskę — wszyscy.

Drodzy w Chrystusie Panu 
Parafjanie.W służbie Chrystusa — Króla.

Chrystus jest naszym Królem. 
Królestwo Jego, to święty' Kościół 
katolicki. Kto chce z Jezusem królo­
wać w niebie, musi należeć do Jego 
Kościoła na ziemi. Kościół walczy 
nieustannie z różnymi wrogami, któ­
rzy chcą zburzyć Królestwo Chry­
stusowe.

Dziś spełniają się słowa Proroka 
Pańskiego: „Stanęli wespół królowie 
i książęta przeciwko Chrystusowi 
i przeciwko Jego Królestwu..." Ta 
walka toczy się wszędzie. Widzimy 
ją w bolszewickiej Rosji, słyszeliśmy 
o jej przebiegu w Meksyku, gdzie 
tysiące kapłanów i wiernych wyzna­
wców Chrystusa pomordowano, trwa 
ona w Hiszpanji. I w naszej Polsce 
wrogowie nie śpią. Jak podczas 
wojny światowej Niemcy wysyłali 
na swoich przeciwników trujące ga­
zy, tak dziś wrogowie Kościoła opa­
rami niewiary, bezbożności, obojęt­
ności religijnej i moralnego zepsucia 
starają się zatruć cały naród polski.

Te gazy zepsucia, to złe gazety 
i pisma, rozrzucane najczęściej dar­
mo. Różne związki komunistyczne 
i krańcowe stronnictwa wyzwalają 
powoli lud nasz z wiary, pobożności 
i uczciwości. Najwięcej jednak wróg 
zwraca uwagę na młodzież naszą. 
Wikła ją jakoby „wiciami" w różne 
niekatolickie koła, sieje przez różne 
zatrute „siewy" w sercach młodzieży 
niezdrowe ziarna.

Skutki tej pracy wrogów Kościoła 
już są widoczne. Czyż mamy zacho­
wać się obojętnie?

Ojciec Sw Pius XI wzywa nas 
gorąco do Akcji Katolickiej, która 
polega na tem, że wszyscy mamy 
stać się apostołami, wszyscy mamy 
być katolikami nietylko z imienia, 
ale i z czynu. Modlitwą, słowem, 
a przedewszystkiem dobrym przy­
kładem mamy pociągnąć bliźnich do 
Boga.

Trzeba być odważnym w wyzna­
waniu wiary, trzeba zawsze śmiało 
stawać w jej obronie. Takich ryce­

rzy trzeba dziś Kościołowi. Odma­
wianie modlitw, chodzenie do koś­
cioła, przystępowanie do Sakramen­
tów św. jest piękne i obowiązkowe, 
ale nie wystarcza. Trzeba i drugich 
pociągać do dobrego, trzeba być apo­
stołem Chrystusa—Króla. Niejedno­
krotnie kilku uświadomionych i cno­
tliwych katolików w parafji, pełnych 
odwagi, męstwa i apostolskiej gorli­
wości, może nawrócić i pociągnąć 
do Boga setki, tysiące.

Bądźmy takimi, a wtedy staniemy 
się prawdziwymi żołnierzami Chry­
stusa—Króla.

ProboszczTydzień Miłosierdzia.
Sz. Parafjanie! Z rozporządzenia 

ks. Biskupa w całej naszej diecezji 
zaraz po uroczystości Chrystusa Kró­
la, a więc od 27 października po nie­
szporach ma się rozpocząć Tydzień 
Miłosierdzia. Celowo wybrano ten 
termin. Rozchodzi się o to, by ka­
tolicy czynem stwierdzili swą przy­
należność do Chrystusa Pana. Ludzie 
tępieją na punkcie miłosierdzia. Przy­
zwyczaili się do widoków nędzy i 
biedy ludzkiej. Świadczeń coraz mniej 
na. rzecz biednych. Pewne zjawiska 
zaczynamy uważać za rzeczy nor­
malne.

„Tak chyba musi być. Nie przej­
mować się!"

Zapewne, że jest to zjawisko co­
dziennego życia, że do rzeczy czę­
sto spotykanych przyzwyczajamy się 
bardzo szybko i powoli zaczynają 
nam one powszednieć.

A jednak biońniy się, by nam 
nie spowszedniała nędza ludzka. Na 
te sprawy nie możemy obojętnieć. 
Zresztą patrzmy, jak ci nasi r biedni 
są godni podziwu. Jak oni naprawdę 
cierpliwie znoszą bardzo często wca­
le niezasłużony' swój los.

Otóż dlatego zniewalają nas po­
niekąd do ulżenia im ciężarów dnia 
codziennego.

Nie możemy zmienić ich sytuacji 
radykalnie, nie potrafimy zabezpie­
czyć im pracy i środków utrzymania, 
jednak potrafimy, to leży w naszej 
mocy, złagodzić nieco cierpienia. 
Szczególniej w takiej porze roku — 
jak jesień i zbliżająca się zima. Wiem, 
że miejscowe społeczeństwo robi co 
może, by łagodzić los nieszczęśli­
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wych braci — robi w porównaniu 
z innemi miejscowościami dużo dla 
biednych, otóż niechże pozostanie 
nadal na tej królewskiej drodze mi­
łosierdzia chrześcijańskiego, niech 
z niej nie schodzi, niech się nie znie­
chęca. Bogu dziękujemy i za to, co 
mamy i dzielmy się z bliźnimi. Ma­
my wszystko z łaski Bożej. Gdyby 
Bóg zesłał jaką klęskę na nas, mo­
glibyśmy odrazu wszystko stracić, a 
więc pamiętając o tem niech serce 
nasze będzie stale otwarte dla bliź­
nich.

Tydzień Miłosierdzia—wszystkich 
nas wzywa do pomocy i ofiary! 
Niech się nikt nie uchyli od datku, 
Sami, kochani parafjanie, obmyślaj­
cie sposoby za pomocą których mo- 
żnaby przyspożyć środków na zara­
dzenie biedzie i nędzy ludzkiej! Mam 
nadzieję, że wszyscy, nawet nieza­
możni staną do apelu, pójdą za we­
zwaniem Kościoła i w ciągu Tygo­
dnia Miłosierdzia pośpieszą z hojne- 
mi ofiarami.

Zbieraniem ofiar zajmie się Sto­
warzyszenie św. Wincentego a Pa­
ulo naszej parafji. Listy, na których 
będzie się wpisywać ofiary będą za­
opatrzone pieczęcią Stów. Pań św. 
Wincentego oraz pieczęcią kościelną.

Gdyby do Was Kochani Parafja­
nie, zwróciła się jaka osoba Wam 
nieznana po datki dla biednych w cza­
sie Tygodnia Miłosierdzia—poproście 
o legitymację. Nie możemy bowiem 
pozwolić na oszustwa ze strony róż­
nych włóczęgów i szarlatanów. Wra- 
zie zauważenia że ktoś nieupożniony 
zbiera ofiary należy natychmiast za­
meldować w policji lub zwrócić się 
do Urzędu parafjalnego z tą wiado­
mością.

Tydzień Miłosierdzia będzie urzą­
dzony u nas w następującym po­
rządku:

Niedziela dnia 27-X o godz. 15.30 
Uroczyste nieszpory z okolicznościo- 
wem kazaniem z racji otwarcia Ty­
godnia Miłosierdzia, o godz. 17-ej 
Akademja w Domu Katolickim ku 
czci Chrystusa Króla.

Od poniedziałku dnia 28-X do 
środy 30-X Zbiórka po zakładach 
przemysłowych na listę ofiar.

Czwartek dnia 31-X Podwieczo­
rek i zabawa dla dzieci najbiedniej­
szych.

Piątek dnia 1-XI Sprzedaż żałob­
nych chorągiewek ostemplowanych 
z prawej strony pieczęcią Stowarzy­
szenia Pań Miłosierdzia św. Wincen­
tego ń Paulo w Sosnowcu. Rano 
przy kościele, od godz. 14-tej przy 
cmentarzu grzebalnym.

Sobota dnia 2-XI o godz. 8 rano 
Msza św. żałobna za zmarłych bli­
skich ofiarodawcom i współorgani­

zatorom Tygodnia Miłosierdzia. Roz­
pocznie się w całej parafji zbiórka 
odzieży i ofiar. Delegaci i delegatki 
organizacyj Katolickich będą obcho­
dzić domy prosząc o dary dla bied­
nych na listy zaopatrzone pieczęcią 
Stów. Pań Miłosierdzia w Sosnowcu 
i podpisem przewodniczącej tegoż 
Stowarzyszenia p. M. Łukowskiej. 
O ile z powodu dnia zaduszek zbiór­
ka nie będzie dokończona, to pozo­
stałe domy będą obchodzone po nie­
dzieli. Uprasza się bardzo, o łaska­
we przygotowanie paczek z używa­
ną odzieżą, przychylne traktowanie 
Pań kwestujących, gdyż one przy- 
ćhodzą w Imię Chrystusa — każdy 
najdrobniejszy datek,będziez wdzięcz­
nością przyjęty.

Niedziela dnia 3-XI o godzinie
12,30 Msza św. w intencji ofiarodaw­
ców i współorganizatorów Tygodnia 
Miłosierdzia. Sprzedaż znaczków po 
ulicach miasta do południa, po po­
łudniu w kinach i w cukierniach.

Pozatem dnia 10-XI urządzona bę­
dzie tombola z podwieczorkiem to­
warzyskim na dochód dla najbied­
niejszych.

Dnia 14-XI. Przedstawienie w te­
atrze na tenże cel, bliższe szczegóły 
będą podane w prasie miejscowej.

Taki oto program opracowało 
Stów. św. Wincentego dla „Tygo­
dnia Miłosierdzia". Rezultaty „Ty­
godnia" zależeć będą od błogosła­
wieństwa Bożego i poparcia jaknaj- 
szerszych warstw naszego społeczeń­
stwa. Pragnąc nietylko zachęcać, ale 
i służyć przykładem składam na do­
bry początek od siebie 50 zł. (pięć- 
dziesiąt)(

Całą pozatem sprawę, poza opie­
ką Bożą — oddajemy sercu naszej 
parafji.

Ks. Proboszcz

Związek małżeński zawarli.
Dnia 13.X 1935 r. Jan Kowalczyk z E- 

milją Gielniowską.
Dnia 16.X 1935 r. Marcin Bigaj z Bro­

nisławą Grabowską.
Dnia 19.X 1935 r. Stanisław Lisowski 

z Zofją Lewandowską.
Władysław Konieczny z Ireną Urgacz.
Dnia 2O.X 1935 r. Feliks Szczepański 

z Władysławą Bielecką.
„Zygmunt Laskowiec z Michaliną Ja­

skólską.
Leon Basik z Marjanną Ciepielewską.
Leon Grygiel z Józefą Jaros.

Zmarli.

Dnia 14.X 1935 r. Józef Biernat, lat 35.
Dnia 18.X. Zygmunt Salus, lat 23.
Dnia 19.X Karol Tuszyński, lat 71.
Wincenty Regulski, lat 69.

Rocznice zaślubin.
Dnia 28.X 1935 r. Aleksander Wójcik 

z Janiną Kośma.
Józef Szałabski z Anielą Magiera.
Dnia 3.XI 1935 r. Stanisław Radecki 

z Klarą Zientek.
Władysław Zak z Leokadją Kalinow­

ską.
Józef Żaczek z Genowefą Bacińską.

Rocznice zgonów.
Dnia 31.X 1935 r. Kazimierz Wosiń- 

ski, lat 70.‘
Dnia l.XI 1935 r. Stanisław Molęda, 

lat 13.
Dnia 2.X1 1935 r. Paulina z Heinów 

Kulikowa, lat 71.
Ludwik Biedrzycki, lat 80.

Związek małżeński zamierzają 
zawrzeć następujące osoby:

Florjan Dołęga Jasiński, k. zam. Piłsud­
skiego 112 z Bronisławą Moskal, p. zam. 
Piłsudskiego 112, zap. 3.

Henryk Miąuel, k. z Dąbrowy Górni­
czej z Eugenją Pruszyńską, p. zam. Miła 3, 
zap. 3.

Leszek Tyszka, k. z Hajduk Wielkich 
z Teklą Rudowską, p. zam. Warszawska 6, 
zap. 3.

Zygmunt Sobolewski, k. z Kutna z Pa­
ulą Stacherską, p. zam. Wysoka 50, zap. 3.

Bolesław Baranik. k. z parafji Niwka 
z Genowefą Kwiecińską, p. zam. Targo­
wa 12, zap. 3.

Władysław Dońca, k. z Sosnowca z Ire­
ną Dziubikowską, p. z Będzina zap. 3.

Władysław Maj, k. zam. Wiejska 30 
z Józefą Krzemińską, p. zam. Wiejska 30, 
zap. 3.

Zenon Stacherski, k. zam. Sobieskiego 16 
z Zofją Ruchlewicz, p. z Dąbrówki Małej, 
zap. 3.

Edward Woźniak, k. zam. Ciasna 5 
z Jadwigą Małczeć, p. zam. Ciasna 5, zap. 3.

Jan Dzierza, k. z Starego Sielca z Haliną 
Szulc, p. zam. Książęca 1, zap. 3.

Lucjan Szczęsny, k. ze Starego Sielca 
ze Stanisławą Mika, p. zam. Małachow­
skiego, zap. .2.

Henryk Małowicz, k. z Sosnowca z Ma­
rjanną Ciepielewską, p. z par. Połaniec, 
zap. 2.

Bolesław Jagiełło, k. z Sosnowca z Ade­
lą Bednarczyk, p. z parafji Smardzowice, 
zap. 2.

Piotr Molęda, k. z Sosnowca z Zotją 
Helicką, p. z Jędrzejowa, zap. 2.

Teofil Kaliściak, k. zam. Dziewicza 4 
z Cecylją Antonik, p. zam. Małachowskie­
go 20, zap. 2.

Władysław Sambor, k zam. Daleka 2 
ze Stafanją Gierczak, p. zam. Ostrogór- 
ska 6, zap. 2.

Stanisław Manjak, kaw. z Sosnowca 
z Marją Skalską, p. ze Starego Sielca, 
zap. 2.

Chrzest św. przyjęli, stając się 
dziećmi Bożemi:

Ryszard Marjan Suchojad, 
Mieczysław Bronisław Woźnica,
Jan I.eon Filipowicz,
Stanisława Gulińska,
Zdzisław Stanisław Skowron, 
Barbara Regina Jaskólska.
Jerzy Eugenjusz Nowak,
Mieczysław Lato,
Zdzisław Henryk Czernik.
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